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W Paryżu Sec-idtS Hatneile de Pablioite A. Loratio. direuteur, Rr.o itoaeemoat- 14.
00 numeru pupofadniowego przyjmują się tylko „NadestftRe11 po 90 ha;. od wioresa. — Ciosy
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takżr inne iaseraty. <
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2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egu. atS miejscowych prenumeratorów

Bsffinle M o m rtc l z poiu walld.
(Tel. c. k. Biura fcoresp.)

B erlin , 3(1 stycznia-. 
(B k rk t Wolffa'),. -Biwai 29 ^fcyozBiia 1917 

Cteor: N a  za iin y m  fro n c ie  n ie  b y ło  ż a d n e j w ięk - 
czyn tro ści bo jow ej.

Z frontu rumuńskiego.
W iCttor A‘% .  dktntośi % S o fii:

S kulkkim . aiti^at.«wra-ły<eh n J tu ^ y o z a ja y c h  
m t v z ó w .  tk ifńno  T>aanijB n*a> •nu9T<dlBtei!vn , te  iir?.-o 
wojf Oir -.ił, la a ią p .fa  —  Mtfc idoiiiosy.ł) «u «  -b.ł-
i>y»rskic''( (lowalory  p-iojeintoj — s ta g jn a cy a  w  dzfa- 
ia .i- ic n  a. a je n n y c li n a d  &er©tem. -Mww j  d o ch o -
<Ł<;i "-ar -łfcey 3(V- '.yfc t̂o:! C oSs^w m , »•
^śrle-jai. ś(|» (5 kite 7 •nteRtrtrtw ^wiltotAcj:. W ąw a/.y  
w A rtia^h  tsiediftiiogTOklrffctfdk feą •wyłpo1ia5K)!a© za- 
ip4t«nr iśiusżum ai, ttoriśn istóJ Wę ilKtóófcfaaylu. Pio- 
stymaio iiK«>io]r iwWiwyaHaić, feUdcuje aitadoL Tylfao  
a*tyJfCty.<i- ia»  Oatimjpu^ilo i  OaKło, 'Imteitoż fpotcl 
Na-idc-k-a&a ip tó c łc jsn u jc  -dH < cz« ^ u  d ;a  ic a a w u  rw i^ ic -  
s a e  :̂ q $ d 3 y r tfc f .  .-•

-i B ozon (jsoteryłystM. łoałtmi, a  iifcrgtaa n«td 
Ser-efcear t e  ‘zagrRi-ranięty.

- M l  A s d r i n i  tui f y l io ry a  triip iiftea& a?
[■'ro.p.rojro S E ^ y S fe , a rm ii Łafiiłisna-jsfkieij, taidzierż 
łwryUrry?' ibnlig^rsflca* w  tola<oite Oitnałju o s trz e ­
g a  n i o u s t a t M t i e  G a ł ą c z .  A r t y ł e r y a  n a  o J e i n -  
k u  O o b r u d ż y  H a m b a r d u j e  n i t u s f c a t .  t i l t  KO- 
l e j t n ę g  R e r l  - G a t e a ,  ® s ś  d a ia d a . ,  u sU aw io iibo  i f a  
*Kri" tikv Yaidemi fcoiej G a l a c z

\\r ____

..., ______     Jaiusy. A żeby
. faPaiio ! ( rae rw n e ipotifcocwrie w ^ n s o  « a  pom ocą 

|  Zunsajju, •»rK!-j'ł]iiiiją s ię  n a  ipiaiwym feraogiu IŃ n * -
jn  b ;v t?ryc 'itk-attiiyOki-o i ibolgatiisikic', rfl</!«t;ki>em 
c®ogo ż a d e n  o k r ę t  n ie  m oże  o d  u jęcia  1 n m a ju , 
H 33’iYia'S7-cza z  ntod fiieirw iloistac s ię  d o  Głłfflczu.

W^lki w ^  j!t?nach.
M ałm 9, .30 trtjipińafeu 

>U łro S m t ó c  tlioasoisi u K Ł szym iaw :
IŜ a żiPiftnynł 'teretatft. wojetii.yiin otiomai ty lu  

pcsifedkiid -dla ^nzetów^aięiciniai, o o  -w M ulta-

i 1!  o n  i i i ś i s i i s i
G en e w a , 30  s ty k a n iu  

S p raw ca ' WaimiKolut its&< mooiągj, iktórytm jecStó 
k ió l hfc^jra/iiskr, wylbralt te  (urzoHluraou n a sy p  
kiole

roach fSęfwet. najstraszniejsze wałkł v- galicyj­
skich KarpatacŁ blednieją wobec *,apasów w 
Karimatach multańskiclii, Są oico zliodoiw^aiokiłeni 
'piekleaK

n a i s z a  m o l i i l i z a c y a  w e  W ł o s z e c h .

Zurychy 30 c-sftyciaulla. 
>'N'. Z u r c lv e c  Z/ełHunjgfó d b m a s i :
Rząd wbMki iporo-oM pod 'broń ipoipiisowyCli, 

uiwdzjrryeu 'w  <r. 1874 i 1875, ifetóray -tfOiąd taję 
bylś 'przy (przeglądzie Musizą (Oini tżjglóąić S'i'Q 'do 
'wioska; [ iw 1! diriom 2 łuibei â.

01 lo t n i !  f  1
ęDeL c s iliura Idjrasp.)

Peterabnrg, 3 0  fetyczinkf. 
»Wie^bn.fk'c lioiBSwii W  ma^fffesizyitn 'ezasżc od- 

isię ®u komfGroncyai apiaymicłnsołttyoh 
hionifsroncya1 iw* ®a 'zaufcwwe iprow adziić. d 
inaTaiiy, oKlbywame dKUtychcosais w {wnych •sboli- 
■caidh, <w ty m  ‘ceiiu,- aiby tprzez ftonoBteMpaks? się 
u s ta lić  ®Hne środki dalszego prawadtenia woj­
ny i ski tecaaue uregnloaać wyzyskanie wszyst- 
Kjcii Arolków pontocnicjych, jakiuL rozporzą­
dzają sprej mierzeni.

Senat za Wilsonem.
G en ew a , 30 styrtónia '.

■’ *N 'ow  Tciilc W tóifdo tótsDtoaf:
•W ŚdnSfcśęt ibrzy o ż w a rtc e z łc /n -

fcólw z g a d z a  s ię  z  w y w o d am i o rę d z ia  W iisona .

d ^ u i l r z e n ^  e! o s ! b »  z  A m n y M
Luganio1, :.!(•

iPrais* iwiiioiska) 4itwii»si':
Wiiteon b id z ie  'dailiBj a k e y ę  n a

rzec/, p o k o ju  i  d la  n o w e g o  u k ^ a ta t io i /a n ia  p ra ­
w a o  w o jn ie  m o rsk ie j.

J a k  mię i# ą fe )  W i l s o i i a  p g ,  kłaść b a n ­
kom  i ta w y K o m  n ia te ry a fó w  w o je n n y c h  v ska- 
sów ikl, k tó r e  uo llk liw ie o d c z u ć  m oże k o a iic y a .

I  d o  ty c h  sz k ó l p o d o s la tk ie m  b y ło  k a n d y d a -  
tó f l .  W  sz k o łac h  ty c h  w y k ła d a ją  p ró cz  legio­
now ych , tak?.o n ie m ie cc y  o ficerow ie .

\Vrc3zcio sz k o ły  a d m in is tra c y jn o : O iicerska
(o g ra n icz tm a  c»  d o  lic zb y  k a n d y d a tó w 1 i p o d ­
o fice rsk a , k tó ry c h  k o m e n d a n te m  je s t  o fice r ra ­
c h u n k o w y  p o d p o r. S i o r  p  n i o w s k  i, p ra c u ­
ją  pełną, p a rą , a  m a ją  za  ce l zapoznan ie  u c z ą ­
cy c h  się  z z a sa d a m i n iem ieck ie j g o sp o d a rk i 
w o jen n e j, k tó r a  jest; o  w ielo p rostszą  i jm ik ty -  
o an ie jszą , an iże li sk o m p lik o w a n a  adm in isb raeya 
i racJiuiiłeow ość a u s try a c k a .

W sz y s tk ie  to  sz k ó ł; fu nko?  icmiją g adz i­
n ac h  p o p e łu d n io w j eh, ta k ,  żc u czes tn icy  ich 
n ic  t r a c ą  m ożności p ra k ty c z n e g o  ćw iozenia w  
p o lu , k tó re  o d b y w a  się  przed południom . 
P ie rw ia s tk o w a  naw ei m u sz tra  —• :od a u s try a -  
c k ie j z g ru n tu  ró ż n a  —. w ym agn , ab y  uczestini- 
c z y li w  n ie j m ożliw ie i m y ś c y  żołnierze, podofi- 
ce ro r-io  i o fice row ie . Od' fo rn .y  s ta n ia  n a  b a ­
czn o ść  aż  d o  n o sz en ia  k a ra b in u , o d  sa lu to w a ­
n ia ,  aż  d o  ro b ien ia  zw ro tó w , obco to w i  czw ór 
rek , w sz y s tk o  je s t  now e. N aw et k ro k  m arszo ­
w y  —  d o  d o ty c h c z a s  S to so w an eg o , n iepo d o b n y .

W ięc —  p ra c a  w o b o z ie  dęblittóktm  je s t og ro ­
m na, w y m a g a  w ie lk ie g o  ua tężen ia  sil, z a j­
m u je  czas  w sze lk i, a  id z ie  o d  p o d staw y  -każdej 
w ięk sze j fo rin a cy i w o jsk o w ej —  ocl ko-nnw.:n!i.

W e w n ę trzn e  u rz ą d z e n ia  k o m p a n ija e  w w o j­
sk u  n iem ieck iem  ro żk ią  się  o d  sy s tem u  w  a r ­
mii a u s try a c M e j s to a o w an o g ą . lb rro d tw szy sl-  
ltie in  p o s ta ra n o  się  o pow o ian io  d!0> ży c ia  ta le 

■ranych „ m a te k  k o m p a n ii" ,  zw an y ch  p o  n ie­
m ie c k u  „e ta tcn iiiss igm -' Fcldw -cbol". N ad io  w j 
zn aczo n o  w  k a ż d e j k o m p a n ii sp e c y a ln y c h  t a k  
zw a n y ch  p o d o fice ró w  fwnkcyi,* okreśh«nyoh w  
reg u la m in ie  m em ieck im  n azw am i: „K am m er-
u n te ro ffiz ie r" , , S c h ie ssu n te ro ff iz ie r" , „F o u n o r- 
un toroffi'/aer“ . P o  p o lsk u  jm zw a p u d ofico ra  b ro ­
n i o d p o w ia d a ła b y  śo iś le  n azw ie  „y o h iessu u te r-  
offizm r '. Z re sz tą  n a z w ę  jrolskio uy iw uiif s ię  
z a p ew n e  w  reg u la ro in io  poLdcim, k tó r y  n ie b a ­
w em  m a .s ię  u k a z a ć . D la  p o d o fice ró w  b ro n i 
urządzonio sp c e jm ln y  k u rs , k tó ry m  k ie ru je  d o - 
iy c h cz aa o w y  o fice r 0 p u łk u  —  p o d p o r. M a -  
t s t« z o z a  k  .

R zu co n y  tu  w  g ru b y c h  lin iach  o b ra z  tw ó r­
czej , w ie lk ie j p ra c y , p row adzone j 
ćw iczeń , ( f i le  iw c  - i,n. „ewtne no icci

-ętziioky
;)n-;,wcow jC doa n iw .yw a isię R ai f a n  i pocho - 

d z t , LYrrcc-fcuy, dsuigó ifa-z wiidkiem P l m i t o ,  je s t
- i9T=tóg«lęs*vikie<m.

f  r a c  w i e  r u c h u  t t s l e M o  w  s o s y ! .
K op& ohaga, d(i 'sS^feałat 

Ja ik  HioiiYBsi DiSwSktj L isto  lec, w  Itó sy i con- 
kUdsiej jMrlłttweaaa -kołejow o 'p o m ięd zy  więkssze- 
g '* miaksluirii a  (^rowfeoyĄ. s ą  p rz e rw a n e  z  p o ­
w odu  n a d z w y c z a jn y c h  m rozów  |  z a n d e c i śn ie ż ­
nych . sąolauriki: ekwnauikrrJno cwiioin- iSkufkiem
k t J  3(HgT-i>:UU i 9.

f ó f e l i y  a  Ł r s r r s K E n s K i c l i  h A r y k a t f i

BRIUBŚty!.
n a d s r u h e ,  8 ( ł  st.yCfflnia.

* '• 'Zuty.hor Twgiisam-Teigor- dwwosi:
J a k  tioiiioi ą AaLamnilki. (patfy0ki<«, w N ew  J « r -  

sey  -powstali wybuch w fabryce nabojów ftzla- 
lowyłsih. Pktslo f/miiiaz-ozeniiu 509 .000  igiranatów . 
SżkodH wynosi 85 mHiouOwr koron. W  drngioj 
1'a 'b ryae i\’ybuc?h'nęlo 200 k ilo ig ram ów  m aitciyir- 
itt- uv y b u c l ro wogo.

Obóz ćw iczeń  w  Dęblinie.
(();! n asze g o  k o re sp o n d e n ta ) .

D ęblin , s ty c z e ń  1 9 l7 .
V’'w ó d  fo rtów  i k a z a m a t b y łe j iw a-ngrodz- 

tó e j tw opcfej- — • tw o r z o n o  riW® ćv\riozeń d la  
^pur« .« ł Logtoirów '. l>la w o jsk a , m a ją c e g o  u cz y ć  
i l'l\  t tg a n iz o w a ć , ćw iczy ć  i tw o rz y ć , n ie  m ożna 
o y i ,  w y b ra ć  s lo su w n ie jsz e g o  pom kyzrzeirfia. 
O ;k-ięty od. św m la  D ęh lu t, m a ją c y  m a ło  s ly ę /.- 
u o sc l-/. ludu : »cią ‘ y w iln ą . n ie  ro z p ra sz a  u w a g i 
■o. ce ró w  i zoh iie ir/y , n io  pociąga , ich  k u  rzeczom  
i snraWiOfii -c  > i i i iynic,  a  hi po-zu-ala im  p o św ię ­
cić >ię w- ca ło śc i n a u c e  w tw a rd e j -szkole zm 
;o m -k ic j. ja k ą  je s t  miorrriedfca ^ k n l a  m iiit a r n a . 
N n u ą ;.j.-ihvic d la  p u łk u ,  k tó r y  n,in-loi(y -miesiąc 
grudzie ń  t ó ł  n-a ui ło p ae li, częśc lo -
'v'i> za ś  w p i/.Y jaz n y cb  ś tc ^ u n k a c l i  z  lu d n o śc ią  
W fwiluą N a łę c z o w a  —  to z a n ik n ię c ie  w  d a w n e j 
W ierŚ tey  (lebłińs-kiej lidłcan, przjoiajm irm .j w 
ói'irw ; ‘ec h  d n ia  oh n ie  b y ło . O fice row ie  i £0ł~ 
^  rzo v y r « k - t l i  f (ż  p o cz ą tk o w o  fik  d ę b liiią k i 
*®ct'yiuiuaić,"' Akrćclco p rzec ież  c iąg ła  -nauka^ i 
^  ,1«a aają la- im  cz as  c iilego  d n ia  ta k  d a le c e , żc 

bogtla  i .cdiwili n a ... m u lz en ie  s ię . P rze-

w  oh 07,10
cw iczeń, (i.ijo przecież pewno pojęcia o  je ; 
ogrom ie. Z organizow anie i wproirauz-onie w ży­
cie tej potężnej machin}- —  w ym agało o d  K o­
m endy pułku w iciu sil i dużego in;*khidu ro bo ty . 
Poci pułkow nik N o  r  w id - N c g c- b a u c r  —  
zaciauio to  sp e łn ił w ysiidm icie.

Obraz obozu ew-.ezcń i? D ęblinie hy lhy  nie­
zupełny, g d y b y  nio w spom niano o  ta k  zw anej 
kom panii rek ru tó w  (jest ich n a  razie  przeszło 
500), k tó rzy  wszystkie ćw iczenia przechodzą 

żono. Oto, ja k  lwzłożony je s t dzień  żo łn ie rza  l '  osobno i od ia/.u  na  m odłę 'niem iecką, a  w edług 
oficera w  dęb lińsk im  u-bozio ćw iczeń. j ogoiaego wyżej podanego rozk ładu  p rac  i z t

O gWidz. 6 rano  pobufilka. Od G— 7 śn ia d a n ie , ' jęe. L iczba rek ru tów  w ciąż w zrasta, jakkoł- 
uibieranie .się, m ycie. Gcl 7— 8 apel, g im n as ty k a , w iek do tąd  do  szeregów  W ojska polskiego tyl- 
pilzeigląd bron i. Od 8— U  ćw ieztuiia w polu*. Od ko ci byli wcielani, k tó rzy  m szczególnym  'ofi-ce- 
11— 12 ra p o rt w  kom pan iach , b a ta lio n ach  i -w rom  w erbunkow ym  objawili chęć natychm iam o- 
kom endzie pu łku . Od 12—2 po  po łudn iu  ob iad , j wej służby. W ielu z nich jaszcze w  ubran-iaoli cy- 
Od 2— 3 ćw iczenia w polu. Od 3— G w y k ła d y  w-ilnych odbyw a m usztrę, w kró ioc jfjdnak na- 
w koszarach , .p rom ulsonc przoz o fieetów  legio- s tąp i um undurow anie ich i  przekszta łcan ie  w 
now ych i in d tu l- tó ró w  niem-iecdtieh. Od 6— 7 rzeczyw istych  żołnierzy, 
w ieczorem  n ap raw a  wełuierskioli rzeczy, om un-j W sponiuicć u resz  u' Gah ż,} ^  ta  -zwanej
du row ania  M .  O godz. 7 k o lao y a  Od 7 — 9 kom endzie stacyi, -V “  k-yin«!buz:c p lacu  v 
w-oine, o  godfe. 0  u k ład an ie  się d o  anui obozio ćwiczeń. W z a k re s jo j dziabrn ia irenodzą

1’rz y z n a  k a ż d y , żc p rz y  ta k  p racow itym : r m -
sp raw y  k w a ło n to k o w o  (u rz ąd z en ie  m ie sz k ań  i 

. . .  ■ ». • • ’’lT '  b a n k ó w  oiial. św iatło ), czu w an ie  n a d  po rząd -
k ł* tł» >  un ia  m .rt , a tu  < cer, * fń  ao4i»ci7 m e  . ‘ - ohózow cgo  re jo n u , tiav. ia z1- wacro
m a erzasu n a  uozauyslam e o  te rn , j a k  to  d o b rz e  t  '„d n o śc ią  cy w iln ą  i  t .  d . ‘ a o m e u -

w ja k ie in ś  w iększem  m ieśc ie , g dz ie ; ko-ufiikću % . . . ------ . - . -
d a n te m  s ta c y i —1 '•w p ita ji i ło le s l iw  V o-b y ło b y

lu d u o śr  i-,}- wilna- je - t  i n ie je d n e  zn a ch o d z ą  kię 
ro z ry w k i.

N a sk re ś lo n y m  w y ż e j p ięgi-am io żiclniordlde- 
gt> dniia n io  k o ń c z y  się  b y n a jm n ie j iszeroki p ro ­
gram- p ra c , j a k i  ju ż  w. D ęb lin ie  w p row adzono  w  
życie. '/.ło«y ly  s ię  m ań .bardom liczn e  sz k o ły . —
W  'obozie ćw iczeń  w  O ęhbtuc p o w s tfd r  -misfę- 
p u jącc :

1) s z k o ła  o f ice rsk a  w yższa ;
2) sz k o ła  -oficerska n iższa ;
3) sz k o ła  pod  o fice rsk a  Iśniowra-;
4) szk'(da te le fon  rożna;
5) sz k o ła  p io n ie rsk a ;
G) s z k o ła  oficerslta. ad m in istracyjna .;
7 ) s z k o ła  podiofic-enska aiiun in istracyjna .
Z dn iem  15 s ty c z n ia  lo-zpncz-ęł.r o n e  fn n k cy o -

..o w a ć  i  są  V, p cb -y m  to k u . W y p a d u  je  i l'żej ć w ic z e ń  za w ią zk u  arm ii p o lsk ie j,
om ow ic. D » sz k o ły  ‘o fice rsk ie j wyz-szej uczę-

ród m usi m ieć dostęp  do m orza. A więc i P o lska 
pow inna go mieć, lecz czyim  kosztem ? ltów iueż 
zdanie o >-rz ą d a c h 1‘-za zgodą rządzonych;; odnosi- 
się tak że  do spraw y polskiej, a zafiun przeciwko 
Prusom  i Niemcom®. •

('Poste pisze: ;>Zjcdnoczoną, niepodległą, sam o­
dzielną Polskę uw aża W ilson za w ynik  w ojny i za 
isto tną  podstaw ę now ego pom yślniejszego położe­
nia w świccie. Co do tego m a on słuszność także 
z punktu  w idzenia niem ieckiego; żadne m ocarstw o 
świata, nie uczyniło d la  Polski w-ięccj, niż Rzesza 
niem iecka, od żadnego -m ocarstw a w świccie nie 
może się  naród  polski spodziew ać pom yślniejszych 
w arunków  życiow ych, niż od Niemiec.. Zastrzeże­
nia w ym aga jedynie polska k lauzula W ilsona w 
odnieaioniit do  w yrażenia .,potączonar , któro mo­
żna rozm aicie Uun..,c?yó. W olim) jednak  tu ta j 
przypiK zczać -pewną geograficzną i otuograficzoą 
n iedokładność wiedzy ameiyiuińsii.ioj, n iż j.tieiś 
im lityczny ? a mi a r  uboczny".

„V'0SS. Z tg .1': ..W raszcio, co pian W ilson zopomi 
na zaznaczyć, by ły  /m ;w u Nimuey, k tó re  Polakom  
w czasie’ w ojny p r/y  m iały san iodzidność 'państw o­
wą w  tak ie j mierze, o  jak ie j Pc-ł w y ani m arzyć 
nie mogli".

„Rod. Tag-ebt": ..W ilson zaznacza, żc wszyscy 
mężowio s tan u  dom agają się Polski -zjednoczonej, 
niezależnej i sam odzielnej, niem ieccy mężowie 
stanu  zaś uczynili d la  Polski, co było ty lk o  m-ożh- 
wem. Czyż atoli m ocarstw a koalicyjne liczą się ze 
„zgodą rządzonych", gdy n a  przyk ład  T itdioni 
chcą zatirać ich. stolicę K onstantynopiol i czyż na 
razie cłiociaż w m yślach nie „odstępują narodów  
innym moe-arzom1’, jakoby  by iy  ich w łasnością c''.

„Vroi%vart8:‘: Sam odzielna Polska je st w ła tó S  
tam, czego -clieą Niemcy. Ale zjednoczona Polska 
ozu:uroi d la  jftas cderw auie żywotnych, części Rze 
ssy niemicekięj, oddanie, milionów Niem ców -pod 
panow anie polskie. Chcem y, aby P olacy  w  Rzeszy 
niemieckiej byli równio wolni, ja t  w o ian ach  ZjĆ- 
imoozouy ch, albo jak  W łosi w Szw njcacD . Ale 
również j i c  cłrt-emy, ahy ikizm ińsk.o pr/.ostalo być 
częścią sk ładow ą R zeszy nićm ieckiej, ja k  W ila«« 
nic chce, aby M ilwaukee odłączyło s .ę  od Stanów  
/jeduyczouyi. ii i ukonstystnoomifa się jako  enklaw a 
Rzeszy nicniic-ekiej '

tTiórc?,;- p ia n is ta ,  w n ik a ją c y  w  indyw i-dualność 
drugf*. M elce r z a ra p ia  s ię  n a jz u p e łn ie j w  uczu­
c io w y  ś w ia t  C h o p in a ; p a n u je  n a d  t ą  m u z y k ą  
bezw zgilędną i d o s k o n a łą  lo c h n ik ą  i -w ydobyw a 
z Irażdej k o m p v z y c y i je j  t r e ś ć  uczu eio w ą .

N a czcde p ro g ra m u  um ieszezono  s o n a t ę  
H  m o 1 1;  g r a ł  j ą  o s ta tn io  Pefiri, s tą d  mimo- 
w oli n a s u w a ją c e  się  p o ró w n a n ia , k tó ro  ja k  n ie­
tru d n o  d o m y ślić  s ię  —  w y p a d ły  n a  k o rz y ść  
M elcera , jed li ^ ię  w eźm ie ma u w a g ę  s t r o n ę  d u ­
chową.. P o  pieiwesrzom A lle g ro  i po  S ch erzu  wy- 
rw m lyigię n ieśan ia le  o k la s k i m ieuśw-iadm m ionyeh 
m u zy czn ie  's łuehaezów , n ie o b z n a jo m io n y c h  a 
b u d o w ą  so n a ty .  N a s tę p u ją c e  po  te m  L a rg o  p o ­
u cz y ło  ich  je d n a k , ja lr  n ie w ła śc iw ą  jc e t  rze«zą 
p rz e ry w a n ie  'O-rganizmu so n a to w e g o  o b ja w a m i 
z d a w k o w e g o  u z n a n ia  —  i n a k a z a ło  nfłłozen ie : 
p o p ły n ę ła  bow iem  % te g o  u s tę p u  ta k a  p o e z y a , 
ta k i  ez a r  b e z p o śre d n i, że  g łę b o k ie  w zru szen ie  
w y ra z ić  -się ty lk o  nw g ło  w  s k u p ie n iu  i olszy 
z a ‘c h w y tu ; r e s z ty  wyslu-ehaiKi bez  p ro fa n a c y i i 
b az  w y s trz a łu  o k la sk ó w . T ą d iy ło  e-liyba najm il- 
wzem u z n a n ie m  d la  w y k o n a w c y .

17 gazo M elcera  g-óruje liry z m : m ię k k ie , u cz u ­
ciow e p ie rw ia s tk i  s ta ra  s ię  te ż  w y d o b y ć  z k a ż ­
d e j k o tn p o z y o y i, a cz y n i to  bez nw tld-iw ień , lecz  
sz cz e rze  i jM -ctyeznic. J a k  p ię k n ie  g r a ł  Mol ce r 
-K o ły sa n k ę c , j a k  p iiz y k u w ął k a ż d y m  dżw ię- 

|-kiom >-S c h e rz a s  H in o l l i  N a to in ia s t n a  ir ; te :p ro  
i-taeyę P o lo n e z a  K s-m oll aiio g e d z ę  s ię : Molce® 
Jg o  -x p rzo d ra-m aty zo w ał*  (!).,’ a  ry tm ic z n ie  z b y ł 
sa m o w o ln ie  t r a k to w a ł  ru b a to .

Piiirld; c ięż k o śc i p ro g ra m u  sjH .cząl w  c y ld it 
w gzy  ikic-h E  t  u d  v p .  1.0 i  e[t. 25 w ra z  z tr z e ­
m a , w y d a u e n ii p-o śm ierc i O b o p ln a . W y k o n a ­
nie c y k lu  —  to  tp raca  n fe la d a !  sz c z e ry  p o d z iw  
'rcrrzyslik-tab o g a rn ą ł,  g d y  M elcer z a g r a ł  w sz y s t­
k ic h  27 oliwi n ie m a !  he/z w y tc h n ie n ia  n a  jed - 
nem  i»osir<-Jzouiu; k ró c ltą  p rz e rw ę  s ta n o w iły  
(yliko o k la sk i,  iłutóre trz-mogdy s ię  do  żyw io łow ej 
o w ac y i po  e tn d z io  A -m oll N r. XL

Z e e tó n o w iak a  s łu c h a c z a  • w ystąp ić , n a le ż y  
■przeciwko z b y t d iu g iin  p ro g ra m o m , w y c z o rp u ją  
on e  w k o ń eu  i  o s ła b ia ja  wrrażer.-u\ J e ś l i  je d n a k  
•program  M eł-csra m im o  w ło lk ie li w y m ia ró w  n ie - 
ly lk o  nio z n u ż y ł, lecz p rz e c iw n ie  o l r ę n n . i ł  s łu -  
ch a ez ó w  w  jed u iak o w em  n a p ię c iu , to  w  tem  
p o ln a  -chluby z a s łu g a  koac-ecfiu ila . je g o  (napraw ­
d ę  in te re su ją c e j g r y ,  k tó r a  s łu c h a c z ó w  p o d b iła .

A  zaraźm y, że M eteor g r a ł  n a  in s lru ra e n c ic , 
k tó r y  n io ty łk o  n ie  m nżo p o tę g o w a ć  w ra ż e n ia , 
łoez .p rzeciw nie  '/.musza- d o  b o ry k a n ia  s ię  z  n im . 
P rz y p u sz c z a m , że w  pr/,ys7.?o-.ci za p o w ie d ź  o 
tym. • »8 'ie in \vayu  ze  s k ła d u  ł> u a łw y t ł s k ic j i

£laz1 leKarsKl 
ssy tn t^ tp ła  erojennel.

W arszaw a, 28 stycznia.
W  najbliżsZ) cawa.ri.ok r<M»poczyua w W arszaw ie 

dw udniow e obrady p ia w szy  polski zjazd lokareki, • ia ia ie  s i ę ‘o d -s tra sz a ją ce m  m em en to  d la  publicz* 
pośw ięcony m edycyn;' wojskowej- Z jazd ten , n a  aio-ści; crzl.e n a jw y ż sz y , b y  to n  k le k o t w ró c ił ze
k tó ry  w ybierają  się w szystkie stów arzj-szenia' lc 
karsk ie  stolicy i prowincyi i k tó ry  odegrać pow i­
nien ze w zględu na pow stającą an-inię polską -wy­
bitną rolę, będzie m iał następując-)' pro-gram:

W dniu 1 lut ego o godzinie 2 po  pohueitiu posie­
dzenie inauguracyjne, którego .porządek dzienny 
obejm uje: t )  Z agajenie [tr/cwounicząe.ego kom ite­
tu- 2) H istó rya m edycyn) wojskowo] w  Potóe-o, re- 
feia!, d ra W acław a Męejrkwuakicgo; 3) O współcze­
snych pot.z.ffbacli ldrarskh-U arm ii po lsk iej ‘ref.: 
pred. J.-ciiha, i d i T. Robrewskicgc/; 4) O berny >stam 
pom ocy h-.ka.-rsldej w Logionach jmkkie-h —  ,łr  
Ąr.toiu 8te-f{MK;wski; ;>) Cho-ro-by zakaźne i w alka 
7. niemi w cza^io wojuj- — d r Zygm unt Szym ano­
wski; fi) Poka,. zajaziców tyfus® pla-mistegn —  cit- 
Lecrn K a la  s-cki. W ioczorem zobranic knlcżeńskie.

W (i.ii-u 2 lu tego  ojj gird/itiy 0 rauci wyglcjs/one 
będą refera ty : 1) C lm urg ia połowa na froaciei — 
m U ladysław  Ja.ko-wr-.-kj i d r Rm nisław  St-roifski; 

KiH-.a1 tói.w-m traa-g o  Icez-raiu -ran postrzałow ych c.za- 
p u  w- i c z, k tó i'} - p e łn iąc  też  ku&mmu funfccye ft jmlu — dr A. Dcmiasicy.dr/.; 3) ó b m irg ia  
w N ałę tw -iu rie - - zy sk a ł sribic--ptd-ną -pnclu ralę  r polywa -na ty łach  arm ii — dr August. Zarem ba:
K o m en d y  p tiłkn . _ > j Spi-hwa iiwya-Iulmc i protoz — d r  T. Rohrtiwski

Na-koiiiec tv uho-m* ćnW osu  rozk-kor. alH s i ę , oraz refcrenM zarey,er®;ów-,-ci'i; 5)’ Pokaz preparatów '
K o iu o n d a  3 b ry g a d y  l.e g ic n ó w . K oiiieneL -m fent »«iUouHcv.nycłt ra n  podrzadow ye-h  —  pro f. L eon  
b r y g a d y  je s t  o b e c n ie  p u łk o m i i k  Z y g ra m it K ry ń sk i; {’.) r ;, h> p o s tn o lo u --  -k latk i -oW sion-oj i  f  
/. ie l i ń « :k  i., z re sz tą  "i ł a d  K un ie  o d y  -b ry g a d y  piiu-. —  d r  Prai-.ci-.szely-Kijewtsk-j; 7> O y u k az -u i-ieh  " ' j ' . ' '0 . ' ^  . .
p o z o s ta ł ten  * h . \ 4  ^  ^ f a u  h i c e -  oj«:n  y ir .y d , w  p o ta rz ,4 c !  U r L ^ - T t S  ^  ' ^ ° !T
ib e r-g ,  p o d p o r . B i e r n a c k i ,  cho r. D o l a  i ’-- : ‘.vin.-w.ed;:; «  d  ■»itbf7.ulimht przez odbytnicę — 

r dr Kijewski.
I ‘ft»i«l»omtę{>tif»ohii]iiicnvo eog-odA-nic 2  o b e jm u je : 

l )  N tioroliy we7ieuyc7.no w  Ja^g-ioiiacli iK iteldch

o k ła d u  >-do sUfiadu® i ezetóał c ie rp liw ie , a ż  ja k iś  
W3 boga<oony lic h w ia rz  ży w n o śc io w y  k u jn  g o  n a  
w inno  ełla sw e j m u z y k a ln e !  c ó rk i.

D i\ J 6 :  c f  ilc iss .

W ia d c m o ś t i  s k r a ju .
T arnów , 26 stycznia.. (Dla (pszczeiru?)' tarnow - 

iSclclek) Dzięki intonwonesd p- Pirtyby-fkiąwżoza, »e- 
[-krerairza R ady  pow iatow ej, Kennsiet c, k . T ow a- 
i-zystwa robrittzego ov Kealkewio p rzyznał dla 
‘pszczoła uzy naszego irnwial-u anac-stfcjfcaą dość  cu- 
k-ni dema-turfsw.aaiogo d la  ąłSze-zSl, (luk ier ton  uzy­
skało c. k. T«wa-rzj“3twjo lółntcao silartikicun zaluc- 
igów ssk-rdtatrza d ra  Jó zefa  R uczyńddego , a roz- 
d-ziabrai i  -całą n k cy ą  kiero-wal re fe ren t inąp. sck< 
J a n  Lcrci® . lVzczeiavzc 'inTino-wscy, uzaiając *tishi- 
g i K om itatu , «, p aw ic? , az jtók icia  w y ż  raupumnia- 
nych panów , ara tó j -.iicil/e sikladają int se-nlccsn® 
pa& iM ta iriu*ć as pe.pa:cie -tok eloriioslej spraw y.

Nowy Sącz, 27 sty-carnia. (W ieczór, .Sicnkiew’ 
ezewskio. —  fi’ aw^nt-cę -pow-urnia ste t-zniowc- 
go. —  W ieczór kolę?;. — Pomoc ełla uchodź'-ów .—  

n in e rsy ta t pow szechny. —  Filia Skiadnieyi. —

i in n i. , ... , , ,
T a k  dzi-siaj w y g ląd a  Oęblfie. —  i >d Św itu  do  

iioew trw a  tu  rćgtd& rna, c ;e ż k a  t>caca n a d  tw o-

8ioulvic.wicaowskkv sk ładając  tteat cześć pam ięci 
m istrza elown polskiog-o. Picrwsz)- n-lcczOtr dnia U  
b. m. u rządziła „C/zytelnia kobiet" we w łasnej eal- 
o.c. D nig i nrząelrJły 20 b. m. w dużej sali „Soko-

rzen łc m  fń 'h k ieg o  w o jsk a , raziwriein zrząd-zc- 1-A. w oy.k. M icczyAaw Karieincr i  lo k  wojak, -dk ^ . f .St>uu'V kL ' f 1 W T ^ * - B ^ n . zeiMKlego, wy-
• f - t a c n  t o t o .  ,tó  J a ., R to p -rau A i: 2. C bo.oby w eudryczno S woj- « ł y  p ro g ra m  w iec zo ry

sku, w rza.sic w ojny i pokoju — eir Leon W crnic; ' "'* Z . SI,1 'r'° w’st(fir]!(' ^ . ' ^ ' h ' '  równa)
uiem  ueniezi-3 dz.iojowoj ńweteca, k tó r a  j.o 
1S-‘!1 ro k u  aż  eto n iedaw nych  czasó w  —  b y ła  
sym b o lem  w ięz ien ia  Pakskit- eibowae: »ta!ji sio

:i|(' b ra k  o U;:i lllOZO CZUSU n a  sjieH iio iiir
y®tkhdj (ibowląz-kó-w. ja.-kie tu  n a  p u łk  tuilo--

sze;zają w szy scy  portcw aiicy, poei|iOrurv/aucy i 
T noktórzy ch o rążo w ie . W y k ła d a ją  w  nie j o fice­
row ie  -aietnicocy, oiafe s ta r s i  ifea-iią. o fice ro w ie  
leg ionow i.

IX) szkioiy o f ic e rs k !cj n iższe j przoso to toK io  90 
Ł ołnieray  i pad  oficerów ', o raz  k ilk u  p fióerów  
k tó rz y  d a w n ie j n a  ctae-io sz ta b o w y m  aw a n so - 
w ali, a  tw a®  p rze n ie s ien i b y ć  m a ją  cło lin ii j— 
Ma-toryal, ja k i  d o  te j  sz k o ty  w szedł, n ie  p o d  
k a ż d y m  w zg lędem  -odpow iada n o n u a lit om w y- 
m ag aa io iii. J  rzyiKi-nio się  je d n a k  z a ja d y ,  iż d o  
-szkoły p rzy jm o w ać mrk-ży ja k  'n a jw ięce j lu d z i, 
a b y  p o te m  m ożna b y ło  w y b ra ć  s io s m m y e h  d o  
s to p n ia  o fice rsk ieg o  k a n d y d a tó w . W zastidzic 
ze a/Jkoij te j w y jść  m a ją  z a s tę p c y  o fice ró w , n ie  
jea«- je d n a k  w ykłuczctneni, iż, mieUi w y jd z ie  w 
f»od<ificeiski‘oj ty lk o  sz-a-rzy.

K o m en d a n te m  le j .zitol) -—  jesfc ka.pi 
O i g i e 1, w yk łatta-ją  w  n ie j ofi##cv-win le g io n o ­
wi, a w  cz ęśc i i n iem ieccy .

•Szkolę p m ło ficc rsk ą  l i l io w ą , ru /lo ż (u io po  
balabn-nach. W  b a t.il to u ie  p ic i?  w ym  uczęszcza, 
do  niej 40  ż o h iie r /y , w  b a ta lio n ie  d iu g lin  40, 
w  b a ta lio n ie  trz e c im  10. ( ly f ty  -mówią, żo s z k o ­
ła  Ia  z a k ro jo n a  ję®ł. .szeroko i żc w y d a  liczny, 
a ja k  ■ nożna oczi k iw ać  i w zoiior.y  k o rp u s  pod- 
olicers-ki. Koine-iidaidecu lo j w k u l )  je s t  k a p i­
ta n  J a n  «( a- k u b  o w  s  k  i .

Szkcilę m o n ie rsk ą  p ro w a d z i pcuc. i* -o m  i r- 
6 k  i, szk-ołę te leforuw .ną ch o r. S w i m - a i 's k  i.

' Zy g i h m t  A w jm t y f ą U l

fisia m&raietRG os sprsuis psłsHfej.

'geno/a i toczenie niochirurgkw.ne I-i Z ■ T i  , 7  . ’ . ,,a • 'ut, okm akł
i gangreny  gfczuwej — d r Leon K arw acki; i )  Oho- ^  y iy  ,iagN>dą 7,3 m fd  ‘ w,y fco*
i roby ucha na w ojuio  i leczenie ich — d, Mauiyc> ™  m lo a y h  do ń iu tan tck  u a  te ^  niwie, 

ifertz ; 5) 0  gazach tru jących i 1 ifzcc-iwdzialaniu 0 ( ”  pow stan ia  d ł a w i o n o  w kftśeid*
im —  d r Leon K arw acki; (i) Pokaz -nowej -metody łohńc '-’(<> ża
wyjaławiania, w ody i m leka — d r  T eodor H cryng; <% r-ftv n { ’ć ' " ’IltŁW'’ °  --'ohrrść Ojcz;
i) f u k ą z  roe-mgcnogrąficzny w spraw ie działan ia »TVjli n n '

Z pow odu zwroc-u w orędziu W iitwaą, W w  i lokalizacyi ich w  cidfl hiikkiem
odnoszącego się do Polski, pls-zą dzienniki 
z Rzeszy niem ieckiej:

ł-Kreiite-Ztgc' w;, wodzi: »Jcżeli W ilson w y stę ­
puje za zjednoczoną, niepodległą i sam odzielną 
Polską, to  koaiicya również przyznała się do ta ­
kiego celu. Ali ty lko sio., and (toponiódz m ogła 
Polakom , m ocarstw a cen tralne natom iast zdobył) 
się na czyny. Polska jest j dnak  dla Wil&oua jeds 
nic przykładem , śjfcargi iunorodców  rosyjskich

Zygmunt Oi-udzińskt; 8) ChoToby oczu 
nie — d i Zygm unt K ram sztyk.

TUI W'OJ

% s e il  fe tn eertaw ef.
(Cykl Chopina. — Hssiryk Melcer).

K raków , 28 styoziua.

d';  ' ,iaa 'AvMna, dziatora szkól indow ych  i puW totność. 
T ego  tiamogo d n ia  w ieczorom  na „W im-'otwc ko­

lęd" w suU „S oko ła" ,>imIukow'ał T.q ddoóęiąńskr 
chor z  Oiw-dcr.nej ru d  b a tu tą  .;kó( kons. J .  Cetnc- 
l.i. Wvkor.a-we.) i w ykonaw czynię w m -dourJczyck 
s tro jach  h u ło ń y e k , ja k o też  j-rof C etner otrzym ali 

er.ue i k w ia ty , a ka;-a na ize.c/, futudirsam
pom ocy d ja  biednej dz,ialwy około 1000 koron 
„ fi ieczói- ko lęd  w ia te rp rc ta ey i w łościańskiego 
chóru ta k  się ogóluic podobał, ż e (31 b. m. będz.ic 
l'ow tórztii\y po cetiacii -znacznie niższych, a to [>o, J |  ............ ................................... ■ ___   Cyikl i J in p in a - (d la  nizkich'CC it p u p u k m iy  m s > ,. .t r . .  .. _

dzieje trh u id c /y k ó .c  niechaj w ykażą W ilsonowi, ^zw any), św ie tn ie  ro /p im ę - t) ' p rzoo vvei ią pi».ez ['obnuihi dla lidodzieży s/kęduo i dz tw y, -wieczo- 
ja k  w ygląda swmtiodny rozw ój narodów  w p a ń - ; A rtu ra  R u b i n d e in a ^  p ro w a d z i la le i  d y rc k e y u  l r m o.a sz-erszej publiczności. Dochód z tycii -yslę- 
s tw a d i koalicyjnych. Zw łaszcza w fio sy i m ogą in ife taw u tó w  tora-kowsfkiuli, p o z y sk u ją c  d la  w y k o -  pćw  piw znacr.ono  na czecz fundue»u f .« u o c y  di# 
norodcys 'zaświadczyć, jak  się gw aran tu je  i tiez-!—an ia  pk-rw  y/fM-zędtiyu-li iiiauistóne ,i u rz ą d z a ją c  uchodżeow  v, ej,-my, e1i, k tó rych  tu  m e t. ak . a b rak  
pieczeńslwo^ życia, wryzii'tm a, oraz indywidualne-- A m u -c r iy  n iedzieb ro  o g o d z in ie  5. Borh- -fit ok a- 
go i socyaln .go roz?'oju /. Izała- s ię  b.n dzo d o g o d n a  d la  -publiczności, cze-

»I>eut«cho Tagcsztg® pisze: -*W ilson pragnie- go  d o w o d em  ? la !e  z a p e łn io n a  szczeln ie  -sala 3 >  
widzieć Polskę zjednoczona, sam odzielna i niezale­
żną. Co do tego, są  mężowio st :itm zgodni. P rezy­
den t jednak  chy'ba wic o tem , żc-Polska, jak ą  mo- 
ća.rsti..i le n tia ln o  (iianują jest inna, aniżeli ta 
o k tó rej ioóv> i ezvvórporozui.itonii*. J a k ą ż  zaś Pol- -choćby iP rz .ąśiiiczkbc (irócz. inny-d i m in i a tu r ’ ukoiicżw da crynności ew hlcńcjrjńyołi i maniąmla
skę W ilson pragnie mieć, w ynika, pom inąwszy już

im środków  do eg7.ysteuovi.
K om ite t opieki muł uchodżoaiiii tu  ud u z, swoje 

uyuzerpał, now ych nic może uzyskać w stosunku
kola C iąg n ie  i C ho p in  i o soba w y k o n aw cy ; b y ł do koniecznych w sparć, a w ychodźcy mimo uęly-
ni-in na ( s to trP m  kon-cercie H e n r y k  M c l - j  wu kilku tygodn i od dn ia og łoszcala p rzyznan i*  
:• o r .  N azw O ko  jo g o  ana n ua-s./-dob ry  dźwięk® , '.in rządow ego zasiłku poi 1 K  50 li <na osobę, zas-ib
W sztyk k aż d a  p iam khka m a w  reportoa-vze —*';ku lego do tychczas nie otezyiuują z pow odu nic-

iiry cau y o ii, wytworhy-cdi we fanroie, s u łt to lu y c h  c y jn jd t .
to, co wiadomo już «d  daw na, także z innego zda ;w  w y ra tó e . A J n tó n to irs  a ł w ięc  włtey.d.ktcfe Meł- 
rda jego orędzia, w k tórem  zaznacza, żc kaźtly ma- i-c-cr-ltoiRpOzyt-Or ja k o  w ykonaw ca- C .rap ie ;,,

heryę v. ykładów  toz-jioc-ząl (u  Lóiiwtrsytci; Po- 
wszcclioy. P ierw szy o ..Boskiej kornedyc Dantego



ter 49. N O W A  R E l F O H M f l ..Wic reis, yo s-ty ozu ut ł # r f .

iyygłoau. 21 b. m. prof. Steywwo K op ytko . S ala  *a- 
pełniłi. ®ę słuchaczami obojga płci.

KniobKw-a Składnica K ołek  rolniczych utw orzy­
li. drugą filię w  d z ie ln icy  ,Jta]ubińr-4je". fS.)

F rek w en cja  u  un iw ersytecie l« ov .sk in i. R ekto­
rat uniw ersytetu  lw ow sk iego  oy i& za , '/.o do dr.ia 
81 grudnia 191*1 roku zsp isa lo  się w  b ieżące im pół­
roczu zimowe*# na uniw ersytet lw ow ski ogółem  
t 223 słuchaczów . '/> liczby tej przypada na w ydział 
teo log iczn y  231. prawniczy 295. lekarski .312. fiio- 
tafiezn y  379. Liczba słuchaczów  zw> rrojuych w y- 
nosi 1 1 1 8 . nadzw yczajnych 101. nadto 4 liospi-
ta n tk i. W śród zw yczajnych jest kobiet 325,

n ich  hw baeianiu. g d z io  frekiweneya w} ostatnich  
m asach  anacanio s ię  ©widkezyła. O grzewalnio takie  
b yłyby .prawdziwem dobrodziejstw em  d la  najuboż­
szy oh w arstw  ludności.

T arg dzisiejszy -z pow odu d otk liw ego , silnego  
mrozu należał do bardz.o slabyc.h i koncentrow ał 
się ty lk o  w R ynku głów nym . Ceny m aksym alne, 
wy w mszom* na tablicach, b y ły  uafttępują-ee: Litr 
udeka p ełnego 50 h. zbici anego 35 b. kiłogram  se ­
ra 2 K 30 h. masła 12 K (poprzednio 13 K). jaja. 
sjrt»ha 20  h. Ód pew nogo < zasu pojaw iło  sio nie-eo 
w ięcej masła na targa. 1 Jo godziny 10  odwuzm io  
n a miej-Jiiej kontrolnej wadz.c przeszło 2 0 0  k ilo ­
gramów nmsia, n abytego  przez gosp odyn ie od M o -  
.łeitwr#.

Na targ dzisiejszy dow ieziono także powną ilo ść  
zajęcy, sprzedaw anych po 13— 14 K  za  sztukę.

A resztow anie fu trzanych przemysłowców. Przed  
'kdik.u dniam i aresztow ała p o lieya  terafcowsk* 2 5 -  
letn iego Sam uela Fałibaim ia falsc N eunnienza. za­
jętego  w charakterze .pomocnika w  w ielkim  sk ła ­
d z ie  futer firmy Izaaka A rona Posera w K rakow ie  
,pr*y u licy  Grodzki,1j 31, p-oJ zarzutem zbrodni kra­
dzieży , A resalow anv przez szereg .miesięcy w yno­
si! r/o wkładu tego  przy pom ocy sw o jeg o  bratu Hir- 
sr-ha Fakbaum a różne kosztow ne skórki ful.sz.ane, 
ha uniki •perkae, k un y. wydry i tobół ze i sp , zodaw al 

a w. do ili a w ładz na w yw óz, pezrto furę -zabrano nadje cholew karzow i Saulowi L ooberow i, zam icszkale- 
Inapokryę p o lic ji, g d z :o złożono /zapas • serów, snr- sou p rzy ..ulicy śrw. Józefa  11. P ośredn iczy ł vvc

WłszysjikiJi iiraaisaktyaeJi iF rsch  FaKhaum. Konfo- 
rei... ,yo odbyw ały się -w kaw iarni „C ity” i  itam też  
L-ocluu- tisk iiiecziual co  p iątek  zapłaty -za odebrany  
to,war. W yszło dah j na jaw żo L oelier odsprzeda­
w ał aabyty -towar kuśniiorzowi S a lom on ow i Ikieh* 
bind ero w i przy n łk y  K rakow skiej. F inua 'P osera  
gM)ui«e1n szkodą na piv.cs.zlo lO.Oiit) K. Przy re.wi- 
zyi w sk ładzie  Rnehbindera znaleziono cześć skra-

śród
oadzwyczajiiych 79. Z ogólnej t e iv  liczby zapisa­
nych dotąd slucliaczów przypada na mężczyzn 07 
procent, na kobiety  33 procent.

Jubileusz 25-letiriegO istnienia lw ow skiej „Czy- 
łehii katolickiej*1. W piątek ubiegłego tygodnia 
(w m tjka  „Czytelm  i kato lr k a ‘iad>chodziła jubileusz 
25-lccia swego istnienia.

K onfiskata towarów spożyw czych za 5.000 K wc 
Lwowie W  TiiiyJi/.ich jki południu przytrzym ał 
WazibniSeii-zpolicyi l ln  bci n a  pl. Gołuehowbtóeh pe- 
Wnicg , woźnico, k ió n  w :o/,l 1 ilkanaście pak  nala- 
ikrwainych łow a rand  sjmży wiczymi, .przeznaczonymi 
ha wywóz do Złoczowa. 1 oniew aż iwłasciciei tow a­
rów Izrael Imndau nic posiadał w j  mag anego ze.

jlyhiek, p ieczyw a, w ędlin  ild . w artości około 5000 > 
fow jT y u L gL  konfidkacic, poi uwito Lamia u p o -  
ią g it ią ły  zoshraiie <1-0 odpowiiMlziaLności.

t  B r o n i s ł a w  P a w t e w s k i .
W niedzielę w ieczór — jak to już doniósł te le ­

gram Biura k orespondencyjnego — zm arł w c L w o­
wie Bronisław  P a w 1 e w s k i, profesor technolog ii 
chem icznej na. politechnice lw ow skiej, radca d w o­
ru, b radny m iasta, członek  N aczelnego K om itetu  
N arodow ego. e/Jonek krajów* j K om isj i dla spraw  
przem ysłow ych, krajowej K.uly górnii zej i t. d. —
Z szeregu  w y bil wy eh obyw ateli m iasta L w ow a  
I m ężów  nauki ubyła  osobistość o n iezw yk łych  za­
letach charakteru i serca, w ielk iej praw ości, gorą­
c y  patryola  i niezm ordowany pionier polsk iej nau­
ki teclniic^nej.

H. p. P a  1 e. w s k i  urodzi! sic dn ia  13 stycznia  
1652 roku w  K rólestw ie Polskiom . 1 -k oń czjl gim- 
nazyum  w W arszaw ie i tam w stąp ił w roku 1872 
ha w ydział m atem atyczno-fizyczny uniw ersytetu, 
który opuścił w roku 1873 ze stopniem  kandydata, 
n&nk przyrodniczych. W  roku 1677 m ianow any  
zosta ł nsytentem  przy katedrze chem ii ogólnej w  
Instytucie  agronom icznym  w P uław ach , a w dw a  
la ta  późni, j asy tratom  przy katedrze chem ii tech ­
nicznej w u n iw ersytecie  w arszaw skim .

Praca profesorska ś. p. P aw łow sk iego  rozpoczy­
na  się w e L w ow ie w  Lutym w  roku 1881 na stano­
w isku asysten ta  katedry tech nologii chem icznej na  
politechnice. IV roku następnym  u zysk a ł -;veniam j ^ j ,  g « tk f tw A 
łc-gendi*, jako d ocen t pryw atn y  techn olog ii chem i­
cznej. W październiku 1882 roku pow ierzono mu 
la stęp stw o  w w ykładać!) I c h n o lo g ii chem icznej 
podczas chni-oby profesora J W . Brtihla, dnia 3 p a ­
ździernika J.S85 roku m ianowany profesorem nad­
zw yczajnym . a  dn ia  3 łipca 1888 roku profesorem  
zw yczajnym  technologii chem icznej.

8 . p. Paw i. w ski o g ło s ił drukiem  szereg prac nau­
k ow ych  doniosłego  znaezen ia  dla chem ii i technolo­
g ii w języka* h polskim  i niem ieckim .

Grono -profesorskie obdarzało ś. p. P aw łow skiego
dw ukrom ii zuszczytnein  stanow iskiem  rek...aa, a  
to  w roku 1895,'ii i 1 9 0 9 /ro. W śród m łodzieży m iał 
4. p. Pa wlew -ki w ielk ie  pow ażanie i sym patyę.

W  R adzie m iey kie-j zasiadał ś. p. PawJew skł od 
przeszło 2 0  ła t, pośw ięcając w ielo pracy w kom i­
s ja c h , przew ażnie technicznej. B y ł niezależnym , 
śm iało też w ypow iadał sw oje zdanie tam , gdzie  
szło  o dolno w spółobyw ateli. W  daw niejszych la ­
tach należ: 1 do Klubu reform y w R adzie miejskiej.

T ow arzystw o poiitcchuieznb traci przez zgon  
ś. p. P aw łow sk iego  jednego z najgorliw szych i naj ■ 
w ybitn iejszych  członków'. P iastow ał tu ś p. P a­
włowski przez d łu ższy  czas god n ość  prezwsij a w  
ostatn ich  latach by! członkiem  w ydziału .

W chw ili zaw iązyw an ia  N aczelnego  K om itetu  
N arodow ego zOsłul wybrany członkiem  tego  K om i­
tetu. a w  p iaem l) lw ow sk iej d e le g a c j i X. K. N. 
brał żyw y  udział i w ybrany 'został jnzew odniezą- 
cym  w ydziału  skarbow ego.

Przed triom a tygodniam i choroba pow aliła  go  
na łoże, z k tórego jur. nie pow stał, ó la ig a u e  nerwy' 
nie pozw oliły  organizmów i przetrzym ać go iąezk i 
gustry. znąj. a od dwo. h dni zupełnie osłabione  
hirikcyo sercu przynagliły  zgon.

8 . p. Paw m w ski osiortiiif żonę, d u i. eótki zamę- 
in ę  i syna.

O .eść jego pamięci!

d,zimnych i n abyłyełi skórek. J>u.e'bbifliide.lr w ysia ł do 
m iasta  przed tygodn iem  hw oj ego  zmajcmogo z k ol- 
Jteerzejin fnt.pza.neni na sprzedaż, a ten niiebaczuic 
udał się z ofertą do akia ilu Poeera, g d z ie  tow ar roz­
poznano i kradzież w ykryto . W szystk ich  uezeslna- 
kow  t ig o  łiandJu -policja aresztów aia i od.-tawiła  
do ;ui>s/tó.y jioik-yjnycli pod T elegrafem .

Posiedzenie naukow e T ow arzystw a przyrodni­
ków pedsku h im ienia Kopernika odbędzie się w e 
w torek, dnia >1(1 b. m., o godzin ie 6 '/ •  w ieczorem  w  
sali w yk ład ow ej Instytutu botan icznego, ulica Lu­
bicz ]. 4b. Na porządku dziennym  odczyt profesora 
dra JI l i  a  o i 1) o r s k i e g o pod tytu łem : »Straty  
botaniki polsk iej w roku o.-iatnim (tośc ie  są mile 
w idziani, w stęp  bezpłatny.

O dczyty o zaby tkach  krakow skich. S zk oły  lu d o­
w e i w ydzia łow e urządzają rok rocznie rv lecie  w y ­
cieczki po K rakow ie d la zaznajom ienia m łodzieży  
z godnym i poznania zabytkam i. Cticąc dupom ódz 
nauczycielstw u do p rzygotow ania  ce low ego  i syef.e 
malyez.iiogo planu tych  w ycieczek , m ających w ie l­
ki.. z.naczenie kiiitifralne i narodow e, S tow arzysze­
nie nauczycielek  w  K rakow ie urządza sześc io ty ­
godniow y’ cyk] odczytów  sO h istorycznych zabyt- 

i ich znaczeniu w sztuce*. AVykła- 
dać bodzie prof. Sur h isloryi dr .Stanisław l i  0 - 
■ l ł  o w s k i. Początek  kursu dnia 13 lu tego. "Wykła­
dy od liyw ać się będą w lokalu S tow .u zyszcn ia . ul. 
K arm elicka J. 32. II. piętro w poniedziałki i ezw . it  
ki o godzin ie <y% w ieczorem . Oi.d.iia za ca ły  kur* 
w ynosi (5 K , di i członków  .Stow aizyszenia 3 K, 
w stęp  na  jeden w yk ład  80 ha). Z apisyw ać się m o­
żna w  sekret ary ac i e S tow arzyszen ia  codziennie od 
godziny  5 do 0 w ieczorem .

Na dochód schroniska dla leg ion istów , u trzym y­
w anego przez, sekeyę. sSarcury l-n in a  polsk iego  
opieki nail leg ion istam i*. odbędą się w najbliższych  
dniach następujące odczyty: w c czw artek, dnia
J lu tego, od czyt profesora dr;_ W acław a T o k a ­
r z a  pod tytu łem : /.Armia K rólestw a P o lsk iego
od roku 1815— J830*-; w e  w torek, dnia (i lu tego , 
od czyt prof. dra Józefa  K a l l e n b a c h a  pod ty ­
tułem : .uPoeta-bohater*; w e czw arlek , dnia 8  lu­
tego , i w piątek, dnia 9 lu tego , od czyt dra T adeu­
sza (■> ż y d ł o  w « k i t  g o  pod tytu łem : » 0  zni­
szczonych  w ojną zab ytk ach  sztuki w  P olsce*.

O dczy ly  te ,od b ęd ą  się  w ^Collegium minus* przy 
ulicy G ołębiej 1. 11 II piętro. ]vfu'zątek w ykładów , 
o godziniu fi w ieczorem .

W  K lubie praw ników  i Kole artystyc/no-literac-
1

w ód p rzep iec  odzaś sze f żandarm ów  generał Brok. 
Mowy adw okatów  oladły w obec przem ów ień pod- 
sądnyoh, a zw łaszcza  Ludw ika W aryńsk iego, MiCjś 
ezysław a A fańkowskiego. K unirkiią  n. Feliksa K o­
na i O ssow skiego. Kilku z nich po odcierpieniu k a ­
torgi znajduje się; przy życiu i m ieszka w  kraju.

M onogratie cechów . Pragnąc upam iętnić jubi­
leusz u staw y  cechów  rzem ieślniczYch, Zgrom adze­
n ia w arszaw skie przystąpiły  do w ydania ich dzie­
jów. W yszły  obecnie z d iaku  sO zicje cechu ku­
śnierzy sto i. miasta W a rsza w y ., je f ln cg ł 1. najstar­
szych w sto licy , oraz 'D z ie je  em-lm picriiikarzy 
i w oskarzy*, oiiydwit m on og ia iie  pióra j i .  ]'r.
D eiw steina. Dzieje. Snnyeh cechów  będą ukazyw ały  
się k olejn o^  a całość w yd aw n ictw a , ozdoliionego  
ilustracyam i, zoslan ie zam knięta z końcem  roku,

Obchód styczn .ow y w K ieicach D o ..G azety Pol­
skiej ‘ donuszą z K ielc: I my tu obchodziliśm y ro­
cznice pow stania styt./.n iow cgo. ale w sposóh. o ja­
kim nie słyszano w tym  roku ihyb.t nigdzie, jak 
P olska szeroka i dittga.

Poniew aż w  znanych warunkach mie.jscowyrifj 
przy zdecydow ani, w rogicin stanow isku ks. b isku­
pa Łosińskieątt) dla w ielk ich  obchodów  narodo­
w ych, które, zdaniem  jego , urządzają „so-eyałiści
I inne szum owiny' . nie m ogło hyc m owy o tom. by 
który z m iejscow yeb  księży cd p .a w ii mszę św., 
K om itet obclrodowy zw rócił się przeto  do kapelana
II lny gady L eg. Ks. . A n t o s z a  z prostia o urzą­
dzeni;: nabożeńsdwm. Ks. Iriskup ł .  o s i ń s k i  na 
mszę. św. się zgodził, aio pod w arunkiem , by w ko­
ściele nic b y le  żadnych śpiew ów  narodow y cli, ani 
kazania-, n ie  m iało też być żadnye.ii drukowany oh 
w zm ianek bib zawdadomień, ani o fic ja ln eg o  udzia­
łu m łodzieży szkołn ij.

Pom im o te wszystkie- ks, Ł osińsk iego zaM izeżi 
nia, katedrę przepełniły tłum y jiublic.y.nośei, ocze­
kując w skiipieniii rozpoczęcia s ię  nabożeństw a.

Ty m ezaseui oczekiw anie było daremne-,-gd yż  ks. 
uiski.p ])ożalo,wa-l w-iducznio ,,ustępstw  a'1, do iak r,c-’ 
go  dal się sklo-nii w chwili ..słabości'- i w o. tajniej 
cliwili cofnął sw e ))uz,wolenie.

Ks. kapelan A ntosz, yjawiw-e/y sm w zak tysiy i, 
by tam  ubrać się do m szy *w., zastał aparaty  
inczaine zam knięte, a zamiast nich oieumotywcowa,- 
ny niez.cm zakaz biskupi. Gdy w ieść ta rozeszła się 
po k ościele , zebrani pobożnie odśpiew aw szy elió- 
raln.e Kilka, zw rotek ..Boże coś 1 ‘<1 -i.<•'. w yszli z 
katedry i zgrom adzili się przed kości-olein gdzie 
ks. Antosz, ze  znaną swadą i gorącem  patiyoty- 
ewnem m z.uchoi. w ygłosi) do juch krótkie pr,.emo- 
w ienie o m oraiiiyeli oliow iązi.aeli P olaka w dobie 
obecnej.

N a-te in  p m d  drzwiami kościoła  zak oń czy ła  się 
uroczystość ..kośeicm a ... Ks. biskup zas m ógi 
m ieć tę pocięci,ę, że gdy v. reiai nlucglym  nahto 
żcnśt-wo styczn iow e z powodu j* go —  oględnie  
m ów iąc .— uporu odbyło sio za m iastem , na, g ó ­
rze. to v  tym  roku nic m ogło odbyć się; w cale...

Mógł ja. -mieć —  miejmy nad/.-L je -  ostatn i raz. 
K onitinikacya sam ochodow a między Kaliszem

chłopiec może, daięki dobiyrn  w arunkom  w  k o n ­
wikcie, nadrobić jeszcze zaległości K onw ikt praski 
m a objęć m łod/m ż uchodźczą narodow ości polskiej 
obce. rzym .-k a t, rozrzuconą >v Czechach, na 
■Śląsku, M orawach, A uslry i GóiiiCj i Kałztmrgi; 
(A uslrya D olna jiosiada dw a konw ikty dla różnych  
narodow ości w  W iedniu, a w innyełi krajach w tym  
loku  niem a uchodźców ). Podania należy w nosić do 
N am iestn ictw a w’ Pradze., przezD starostw o danej 
m iejscow ości, gdzie uchodźca przebyw a. (Ważną 
jesi TZcczą do-piintwaiiic.; by- podanie jak my 
rycłilcj w yszło  ze starostw a, a poi om poruszyć tę 
sprawo w nam ie.-dnidwie u fc. radcy A ndersa. 1). 
życzliw ego  dla spraw uchodźczych, bo urzędy dla 
naw ału pracy i b iok u  odpow iedniego personaJu 
m ogą nie załatw ić zaraz podania, a tu czas ucieka  
i za  k ilka  tygodni w szelk ie starania mobą b yć bez­
celow e). D o podania, o ile to m ożl'v e jest, dołączyć  
też (wtZ&iie św iadectw o szkolne. K onw ikt polski 
dla 111 rzynt. kat. m ieści się na przedm ieściu Pra­
g ę  na śm iehow ie ul. Y inohradska 1. 8 , a kieruje 
nim j i . O .  Ż ukow ski, inspektor krajow y z B ukow i­
ny, G ospodarstw o dom ow e objęły i pvowad/ą 8 io- 
stry imienia Maryi ze. Lwowa.

Czego się P rusacy, nauczyli iv Polsce. ...Naródni 
L,My-1 -pię/ą.: ,W uilńeglym (tygodniu w (>polu na 
Górnym Śląsku j,i pektor szkolny- p. P i e l i ,  k lóry  
w osfa-t-eich czasa-eb w y słany był w drodze służbo­
wej do K rólestw a P olsk iego, w yghnstł na '/chramu 
•rodaków .oduzyt. 0 sw ych wrażentiaeh i d-oówiaił- 
czcn iacli jicrohH>nych w P olsce. Mówił o szkohii- 
et.wi •. jtfofskiam, podmosił -mądre pedagog iczn e za- 
iządEonie, żo w  ezkolaeh  gm innych iwyW ady o/ł by­
w ają się wyjąeziiyi. av języku .mącierzysitym, a więc 
pińskim . W yniki tego  —  w yw odził p r e le g e n t— są  
pc-iprostu n a d z w y c z a j n e :  dzieo;i, ik.t(hAy po 
raz •)».»• w szy ]>r/.ygzły do sakoly , .p.o lir/.e.elt miesią- 
eaeii mank i nauczyły  &  dobrze ezy-tae i  pisać. A  
p am iętać należy, że zadanie nauczydicla w Pufeeo 
je s t itiudnc — doila l p. P ie li —  poniew aż często  
na jodnogo naiiczyoieła  pr/.y-pa<la 159 d/.ieci, a n ie ­
kiedy i w ięcej. '

Wspi/jn-ptany ' dgiiamik czy ni. jm uawszy tę wia­
dom ość, nakiypującą uv/agę: /.rozumie,nio le g o . jak  
w iadom o, Prusakom  b yło  potrzebne, a m oże to  
nazw ać jronią losu , że nabyli1 go  w —  Polsce.

O język obrau na publieznych zebraniach w Ko- 
sy i ; R usskaja W ola« donosi. Minister spraw w e­
w nętrznych zw rócił się do senatu z zapytaniem  czy  
obrady zebrań publicznych m ogą być prow adzone  
w językach cudzoziem skich i innoplcm ieiinycii. 
W m otyw ach  do tego  rapoitu  w skazano, że admi- 
liis lia ey a  m a prawy żąd.ń, zam knięcia zebrania, 
Jocz, nie znając język a  obrad, nie m oże z prawa te­
go  korzystać. Seatat ośw iad czył, że w prawie niem a  
zakazu obradow ania w języku  nierosyjskim , lecz  
je.dnocześnie i w ładze policyjne, nie są. pozbaw ione 
praw a zabronienia zebrania w języku  niezrozum ia­
łym  tiki przedstaw iciela w ładzy . To w yjaśn ien ie gier 
mitu będzie podane do w iadom ości publicznej.

W strzym ania robó t oko ło  tmsehi przez Sbuplon. 
■Jaik done,si „Br-nbu-r Lokal-Anzeiger'* na podstaw ie

riz'onlc, :).VeIijęt.O' ipońw rlrie. ■Ppimję.ejiy' aaureiBiir avy. 
mkająi ho ęiiwino 'in oeeśs przeciwko Suckosnluw 
w ., p r o c e s  M anuiłOT/av a m e t z c i e  p ro ces  S to e i  
tli era p rzec iw k o  M nuko-w ow i.

A r t s z i o w a n i a  w  P a r y ż u .
(Teł. wl. ..Nowej Reformy”).

W ied eń . 39  Sriyezat.1,.
X. W . TagiblaD-* iłoWoa* z Bczydci: 

i  \V-3ilie iłom-iosien lo le j s z e j  pra-oy z IWiryża, p o -  
Hliya 'tam te jsza  uw iozifa  o k o ło  50 cz ło n k ó w  
Z w iązku  s y n d y n a tó w  za  ro zsz e rza n ie  t . ro g ic h  
rzą d o w i o d ezw  nti’ -Mc b ra k u  -węgla r  in n y e łi 
t r ittiR re śe i uve'w n ę t-iy.netj p o lity k  i .

Kdlentiarz s:-y«*ydńd(; id Turcyi.
. (Teł. c. fe.  Biura koreep)

K o n s ta n ty n o p o l, 30  s ty c z n ia .  
-Na ) « i.ipozyeyę rzaiditt. Izb a  p rzy ję ła  k a le n d a r z  

g re g o r y a n sk i.

M r o | n a ,

S t r a t y  a r n r J i  i u r F u n s k ' f e i 8
(Teb wl. „Nowej Reformy”).

Fraraicfurt, 30  s ty c z n ia , 
iw IkóreapwSeiniey* et Pe-tertA nnga 

donosi', Ź.C am niu nnmBtem.il' straciły ; w zato ityeli 
i ran tnyeh  %  ofe'(^ć sw egói 4>ławi ti;e/.ehbvt*gi>.

G e n e r a ł  I h e s c u  w  P a r y ż u .

■ K Y iJ b śisC -h o  > ,C:i'.t'U l i g «

’ G cite ra ł raiiro ńblk i

B er Ir ił, -30 styezmTa. 
dńaoiST z G cw ew y: 

i  1 -r o  e  « 1.1 fkt:zy by l w  90- 
iiohę kio- Patryża i  odB ył leoiif erenicyę: 7. p ezyk lon - 
teim gabnrehu  frawciusikiego: B  r i a  at d c on i ««• 
aristreni w e/jny L  i  a u  (t o  y !0 111.

AA7 iHedzietłj p O ® i^ ' i t » M :<swwM>y'do»óę « a d -  
z»wv‘ę-za'jn‘C' p osied ^ em ie  ra d y  twrijcnim.j *ze e^ p u ł-  
u ilz ia łem  'goncoala N i v  c 11 c.

a Kołem . /. początkiem  roku bieżącego w p ro w a -, .  ...................................  , , .
dzono komunik icyę. sam ochodow ą m iy lzy  Ko.em  ! ^ lc » !> «•* K .aajcaryf, /. pow odu jiowolanm  do
a  K aliszem . Oprócz tego urządzono sta łą  ' pocztę

K r o n i k ® ,
Kraków, 30 stycznia.

t>p generał W iktor GiZrficUi b y ł synem  ob yw a­
tela ai«t;.-skiego z 8 ą leezyzny i do g-biMuizynin u- 
(a ęsseza ł w  Nowy m Sączu, gdzie k o legow ał z łiry- 
gadycrcm  ‘/.ygom utem  ZihlimRim. Z gAnnazyuin  
Hńai się  ńj Drzeeieki do Akad om'.i w ojskow ej w 
W iaieir N c-isiad t, kfórą ukońc,zył z odunMMcnieff, 
(KMKMt p tzez p ew ien  czae akiżyl w  2 0  pu łku  jńe- 
eboty. łSczttz d ługie la ta  przyde.iełony był do mi- 
uisterotwa w ojny, a  prani w ybuchem  obeenej w oj­
ny był r o t  aktorem p ism a „M ihtaeirbi.gl-'. W ogóló  
p. Ghzesitk: p iaeow al w ie lo  w literat u rac w ojsko­
wej i pom ią-t/y  iunemi naptóta.ł siudyutn u Sobic- 
l&ian ip<jd ć  irołt,•'-»), k tóre w  wvołm czarno -podała 

N ow a R eform a” w skróceniu. Rm bwts wojny zo­
stał śr>. Grzi s iek i przydE ' lony d,o 3.ogiwiów pul- 
ejkinlt. gd.zic od /n a  Czyi się w ybitn ie. N a  ostatek był 
H nady y.astyje ą  gim erał-giihepnatara w Liihlinte.

B ó b o eze  zim ow e w  krakow słiieli Kzkoiacb śtć -  
diiiiJi y.akfjiic/.ylo się roz/lanioiii ś w ia d e  tw  uczniom  
dzisiaj w ])Ojud;iie. R egularna nauka po trzeeh 
dniach wakticy j rozpoeziiie się. v sob otę, dnia 3 lw­
iego .

W yiiiiitna 2-koronów ek papierowych, Z dmejn 31 
om. tiria anAiryaeiko'węgiorskiego Banzku p m .ś ta je  
wymioJKae pcaw ia ilow an e 2 -korouóvvfc.i papierow e  
l »ez  p o t r ą c e ń .  Od tego drua banknoty ac będą  
♦vjiioc<nia!n: ty lk o  za potrąceniem  kosztów  fabry- 
k a c i  itd.. co w ym fdie mniej w ięcej 5 kał. ma sztu ­
ce.

N ot jtd in ik orou ow yd i obecnie ji ,t w obiegu  
•I vść -zupełnie w y.ćaroztijąca. to też nie •/.achodz.i 
ttfhjm.ii: jvai p otr /eh a  d ;.b /eg o  ew i:uto.vauia tych  
2  k o r o n ó w  i k .

O tw arcie ogrzewalni. W oliec jia-iut jacy cli mrozów  
Wcfflwoł delegat V lam F e d o r o w i c z. magistrat, 
«Siiet.«, K rakow .i Jo łi zzw ło-zne^o o!a::reńa kilka  
OgTtiewalui d la ubogiej ludniości •/. pow odu nUiiyeli 
nroscóte. N a  razie liKint ić ta korzysta ty lk o  z la ­

kiem  odbyło się dnia 27 b. 111. w alne zgrom adzenie, 
na ktinein  w ybrano pre/.esem d ,a  A nton iego Stk- 
war.ikiego, v, ieepn /.esami: drą Józefa  M uczl.ow-
ski<‘go i dt.t August;! Sok o łow sk iego , do w ydziału  
w eszli: Axen!owiez. T eodor, dr Beauprć A ntoni,
Chyliński Michał, iii D aw idow ski Karol, Dobija J ó ­
zef, Dobrzański Julian, dr F ed on iw iez T adeusz, 
FJechne.i Hugo. dr D óisk i Karol, Kurek Józel. Ma 
tusiński Henryk, Bity żel Marcin, dr R iw oeki Jerzy, 
dr Sm oleeki Iliiioiit, Rudzki Józef, dr Se.eligei Ka 
roi. dr Sm olarski Kużimie.rz, dr R ozw adow ski Ju- 
w enal, Stae!iiev.icz 1’intr. dr Wędkiow-iez. V Sady- _ 
slaw . W inkow ski Józ.el. Do k om isji rewi/.j jm-j; Gej 
Nice, \V b iilysb iv . Strzy ż.owsUi .TDżóf.

N a cele ksiazceo-br-kupiego K om iielu  neiiicalotio , 
dar w k w ocie 1.909 K .

W w yższej sr/kole itłiizyezncj Kiigoitii Rosenberg i 
K rakow ie, ulica Bonerowska i. (i, w pisy na

osobow ą m iędzy k o h ia  a bJiieą i W łocław kiem , 
i oezta la przyeliodzi do W łocław ka w niedziełe. 
wtorki i ezw artki o godzin ie 9 rano, a odchodzi w  
to sam e dni o godzin ie >3 po południu.

W yjazd ż.ytiów z, K ra estw a  P o lsk iego  tło Am e­
ryk i. Gnegdaj w południe w yjechała  z W arszaw y  
kolej >, w iedeńską przez Berlin do A m eryki trzecia  
parlya żydów ek  z. dziećm i.

K andydaci na w yjazd otrzym ali w iadom ość, że u  
N ow ym  Joiitu  utw orzyła, ;ie Liga kobiet, l.j.óie. zaj­
mują się odszukaniem  m ężów , przebyw ającyc!) w 
A m eryce i nakłaniają, ich do .sprowmJz.nnia żon 
i dzieci 7. krajów w ojujących. Zwią/zii pom ocy w , 
Berlinie otrzym ał w ostatnich czasach z N ow ego: 
Jorku 1,009.000 m arek -na  koszta przejazdu tych  j 
k ob iet i dzieci. P ew ną sum ę na ton cel otrzym ało  
także żydow sk ie biuro em igracyjn- przy ulicy Kle- 
ktoralnej Nr 4 w W arszaw ie.

K am ienna. (Założeinie Ligii kob iet. —  Obchód 
tnycrzniowy). Dała 10 lun. pow stała w- m iejscow ości 
maszoj „L iga kobiet p ogotow iu  wojenno-go”. Przo  
iwodtinicżącą iwyitotmu Jamową AVM.ww-.k;}, (s*<4re:;uką 7* ’ ’ 
K. B.MiTiHetb.ową, akasbfńea-ką Aj . P-hsaikową. refo- 
rw nł.ą  łlochodów  .niestałycli ł i .  Wrtwił-ką. W  ro- 
c«.n:eę pow .siania *iy .'r-znio-wego o.lby I s ię  tu w ieczór 
ku mwcizcniu bn)uueró.\v wallei o w olność.- Hlowc 
iw-.sięvp!ie w y g łosił p. 8i \  G r a. 1 e .\v k i. poaziwri 

bór fikati óiw* w yknnał ,;-M7,y atłśotnp.ania.mi.'!).'ie j i . 

i•łon.ir.wskiej izereg  onósii narodaw y d i. Atraki yą  
a\iiec7.0 !it b y l w ystęp  sińr/.ypaezki p. W i-t w i - 
c f c j c j  klora / inJc/uekiii odegrała w».<■!eg  uuwo- 
*6 w. /.akiińezcnieim wiiaizoru były żywe  obrazy, w 
‘k.Uiiycii ogółm i u-ragii '/.wracała ipońac p. S w i - 
d e r i- k i- c g  o, penw iań a iz 1803 roku. obecnie; 
t.winnfs*.'r/a KamoHUiiej. LYŻyserya obrazów, klórej,

TL A7:'w<i;ka wysfnnlła

w ojska roiioliiikóiw w łoskich i z pow odu icudności 
w,-o,t.i7.yima:n;:ii matoi-yałów .Siugowych roboty około  
Ludowy d ,r u g , i f t ,g o  f u  m e I u p r c  z Ś i m- 
j i l  o u. będą m usiały praw-dopndobnie )iy< pr/er warno 
na •wiifinę, Z tumelu tego , m ającego 29 kilom etrów  
dłu gości, pcw.osiLiją, po stionie, poh id inow cj do  /.bu- 
dęwae.ia jeszcze 2 Irfom ctry, ,ji,o taroirie •północnej 
prz,cm/.lo ,2  k ilom ołry. J‘o :-’tro.nięł.pulu:diniiiowcj jifa- 
okje (łbcc.nie jeszcze 309 robotników  w losldcl), po 
śtropje ,połni>c,!u:j ĆOft lełiuf-n.ików ę/w ajcarskieli 

O w yw óz rosyjsk ie] n a f iy .. r— Jak dium szo do  
patislw  ocu tia loycli z R osy i, w co.lu podoicPienia
i  UTegułowania w yw ozu rosyjsk iej na/ty, założono  
tam  specyatny bank z kapitałem  dw óch m ilionów  
koron. Bank ten  ma zajm ow ać się w y łączn ic  w y ­
wozem  nafty  z B osy  1 ‘ "

| SamuJjójstwa m łodzieży szkolnej w Japonii. —  
Z T ok io  donoszą i ło  londyńskie-h -'l im esU w ,., że 
w ybuchła tam prawdziwa, epidem ia sam obójcza  
■wśród m łodzieży, szkolnej. Sam obójstw a pow tarza­
ją  się bez przerwy już trzeci tydzień; w iększość  
m łodocianych ;;amebć.jeó\y liczy ła  od 1.3 do 17 lat

R epcrtoar tea tru  m iejskiego w K rakow ie 
im. Ju liusza Słowackiego.

W e w torek, dnia 30 b. ni. »L ..si najserde-zniej- 
s i- . kom edya W. S a n l o u .

We, ślin ił,, dili.t 31 h. m.: ».AV m ałym dom km  , 
dramat T. ItiStnera.

K e p e r t o a r  m i e j s k i e g o  t e a t r u  l u d o w e g o  

s w Krakowie
W,, v.totek, dnia 30 b. ni.: .Janek i Franek w 

: krainie cudów-'-.

Kongres socyallstób* Koalityi,
B erlin . 30  stye^M -i. 

i^Bci^i-n-cr Tatgołiiaifit* dksih l* ż  G(?tteavy: 
^Mahiim* rw i i i ly k u le  i\vctif|/ny:m « a » a v i» . ta- 

clnwalę ztjódiuA-czioinycli 'soćyafehów , k tó ra  je s t  
d la  g a b in e tu  franciiSK iego n iepo; ą a a n ą ,  w zyiwa 
óotwicin B m attla -, a ż e b y  ogiłosii sw oB ł zg o d ę  1. 
m yślam i ipracYsoditiemi’ ■oa-ędlzla W-Sisoo® »M a- 
tin  1 d a je  w y ra z  zan ie p o k o jen i?  z pow o d u  k o n ­
g re s u  so c y a lis tó w  p a ń s tw  k o a ń c y i k tó ry  w  
m a rc u  ma. się  o d b y ć  w  P a r y ż u .

P ew n e  tc iid c iie y e , p a k u ją ce  w śród  paria  
■oeirtaian^j gnuipy zjt uticcŁom ych so cy a littó w -,  
nipraw-iiiuiją, «daiu>iv9it '-Matintt"*, d(o w ikoż& u, że  
ten kiongros s o c y a lis tó w  k c a l ic y i  u to iu je  « 'c g ę  
d o  o g ó ln e g o  ni ię  iL y n a ro d  ow  e g o  k o n g r e su  s« 
cy a łis ló fw . 'Taiwi iin^dULrwćóć WiO b y ła b y  p o ż ą d a ­
ną  d la 1 kioalwiyi, K-najd'utjo tsię iboiwtcm w  sg>rz»c*.- 
•roo&ei iż. w y d a ń  eon pn-oiwniio pitsc*  fratnc-uwlcteb i  
antgiclsikjcb ttuśumlr.yw -h-aldcim, >2«  7  o b y iw a lc la -
M»i ijAUbw-atiu; m a  iłiiiiltir/y U to y -
j]Ar\v^V: %avl,nv,cłi h'.1

łwlnment s raq4 »? Frant?!.
(Tcl. wi. „Nowej Reformy’').

"WiiHleń, 30 styciznia. 
uJJ. W . TagW uttt* dbteOte,; z f-ikin-enwy W o- f-raii- 

w tekroj la b ie  ód,i»utt0'wa'r,yc)i :ncńtawił o 1JG di>  
ip!U.t:<Vwainy<di wtitityscik, jOicniagatjijiey s ię .  a ż e b y  
r z ą d  p rzed  k a ż a e m  p o sta n o w ien iem  c o  d o  w o jn y  
lub  p o k o ju  z a p y ty  w ał parian te iH  o  z n a n ie .

i l . i o d ^ ł a  s i ę  j i . 

w iM tie  d id ir a f f .

Lu*a 21 lnu. odb\ h; się staraniem
0 'w y m  .p a ia f ia j i t iy t n  k o ś e i o l t

lau iftustiie-1

Lii ikobict v\ 
miimżeństaYii za i

w
gio półroezi: rozpoczynają się z dniem J lutego. 
Program  nauki obejmuje między immmi k u rs  m u­
zyki kom natow ej (fortepian, skrzypce i w ioloneze-’ 
la), ćw iczenia zbiorowe n a  dwa fortepiany, kursa 
harm onii, Li Jory i i języków mi mice! iego i fran ­
cuskiego.

2 K ola polonistów . Trzeci odczy t j i . J . Gazy ma­
ły U t .H io  w i e c k i  c g o odbędzie się 31, t. j. we 
środę o godzi-twe 0, irr isali 39, w gm achu oniwersy- 
te tn  jnal tytułem  „W ina tragiczna".

„Zaczarow ane kolo** w Kinie „Nowości". P rze­
myśl fi]mowo-kim-,nia!o^, a f’ę.z.ny ww raca się obec­
nie do m olyw ów  pofekicli i sięga naw et do  jml 
skiej litoratu iy  dram aty  c».m j, eo . ; u  y.jiaoćć.nny 
objaw  cz:u- u i cli wili jiolily czin.j uw ażać n ak ży . 
W czoraj w ystaw iono w tea trzy k u  „Nowości" Za­
czarow ane kolo” L. R ydla, wyloMiaine w W ars/.a- 
wie siłami taiiitejszyeh wybd.nycli artystów . W o­
jewodę) g ra ' p. B. Leszczyński. Bornie Knake-Za- 
w ad/ki, M arynę p. M irska, w ojew odziaukę )). K a­
linowska. W ystępuje także pełny balet wairszawdd. 
Obr t/y  są inscenizowane b. zręcznie i z zasloeowa 
niom dn w ym agań Kina loz-szumim*. Lałość jest 
łianlzn mleic.-ujaea i godna w ojza iia .

Z  K r ć f e i t w a  P o l s k i e g o .
K rw aw a rocznica. W di.iu 28 b. 111. przy-padała 

rocznica s tracen ia  w cytadeli w am zaw skicj czte- 
iccii czIonki>w Zn iązku tajnego , .P ro k - ta ija t“ . 
.Straceni wówczas /.omali: P io tr I! a r  d o  w s k i j, 
sęd /ia  jm kojn w W stszaw ie; Stanisław  K u u i e k i, 
stmli 111 iiolirochniki w Pólersburgu; Jlichal O s ­
s o w s k i ,  czeladnik .-zcw.-ki w AVaiszawie i Ja n  
P l o t  r 11 s i ń s k i, tkacz ze ógierza.

Kgzidśucya ta była . piiogiem siawnegu na cały 
świat jnocosu 29 ozłmrków jiartyi socyalissiycrznej 
..Prololary.il” za r/ądów Burki. AYśród adwokatów  
bi-ckii#t»i'h podsądiiycli znajdował się. AfYkudjzimierz

■1 Jw w C au só*; na kitóre pizył*yli żołuim/a
- , j-woj-ik p.ftł k ih it łapa kufitot i i

/jgiromadziota •ladkie/ność. Nahożi ite w o  oijif 
.nroPki' szkol :w Kamumaiej ,k«. <lr. Płaszyń?ki. (■]. f . )

Z /a lobnej karty. Tudmisz l i  y łt k a. |i0 ni, znik  
o i  tys}>.. eizdobkiiny złotym  krr/.yżcni i „signum  łau- 
dit,*' jmlegl' -w 21 roku życia, śm iercią bohatęr-ką. 
>w bitw ie zjt Sanem  dnia 17 maja 1915 rokat. , 

i O tirzęl pogr/aJmr. y odbędzie' wę we. środę 31 Im, 
0 ,3 po jmhidiniii, z ka.iflicy szi)ii'ala garaJzenow ego  

!.°iN r. 15 na ..mifiiHar/ rakow icki. ■■

S )t a  s o w 1 Oskarża! prokuratur T uiau . do-

Polskie kursu g im n az ja ln e  w P tailze. /. 1'ragi 
ilonoiłzą nam: Dzię],; slaranim n ks. biaktitia l iak. 
Sapiehy, m sjicktora kraj. T. ła fw ick iego , d o  
ała br. L aso -k iego  ti p. G alla, otw arto w Pradze 
dla m łodzieży uchodźczej polsk ie kursy g im n a z j­
alne i realne. W pisy rozpoczęto jeszcze w paździer­
niku l . r., a  naukę w  drugiej połow ie listopada. 
Kursa te są z planem  j prawam i zakładów  pań­
stw ow ych , a zostają pod ki rruwmetwem prof, F. 
N iew ołahc. K las jest 8 . (T— vJ»Ł? Sil nauczyciel 
skicli 12. Uczniów do 259- .Mieszczą się om; w  gm a­
chu czesk iego  gim nazyum  przy u-licy TruchloiTkiej 
1. 22. Praga, II. (N ow e M ćsto). Dz.ięk} poparciu  
pósla Galla., uzyskano od rządu dwa k onw ikty  
(bursy), w których syn ow ie  uchodźców  otrzym ują  
ca łk ow ite  utrzym anie, książki p izy l)o i\ szkolne, 
odzież, b ieliznę (z praniem ), obuw ie — słow em  
w szystk o , a n&wet dla uczniów  najw yższych k las  
jnenum eruje zakład ga zety  polsk ie  i niem ieckie;

P oczątkow o przyznano praw o korzystania z kon  
w iktu  ty lk o  synom  najuboższych  (pobierających  
zapom ogę rządow ą). D zięk i jednak zajęciu sic  tą  
spraw ą p. dyr. N L w olak a , delegatury- K. R. K. p rzy  
pomocy^ tarnojiolskiego posła  fr .J  Galla, rząd przy­
zna! prawo korzystania z konw iktu  także synom  
podurzęduikow  i urzędników  niższy cli ram>, obar­
czonych liczną rodziną K onw ikt oiw orzono d la  
uczniów  w i zii. rzyni.-kat. i m ojż. Izraelici, w lot 
się interesujący w szysfk iem i sprtw am i. zapełnili 
liczbą stu  kilkudziesięciu  uczniów  sw ój zakład, 
kiedy tym czasem  P olacy  ściągają  się pow oli, o ile, 
dzięki jakiem uś zb iegow i okoliczności, dow ie się  
ktoś 7. nich o istnieniu gim uazyum  i konw iktu.

N au k a rozpoczęła się dopiero od m iesiąca, więc

W „K tno-W am la"
>mę phiiwĄżną, która 
lar/i /arza.du.

/gu b ion o  'we/.oraj •vt'5t*idjza s.u- 
może być odcinana -w k an ec-

T e łe fira m y  z  ostatn ie j chw ili.

R e a k c y a  w  R o s y i .
(Teł. wł. „Nowej Reformy”).

SztolG tolm , 3 0  stycśMhy.
.»'J'wJirittigw: -dóoitjst.a Piafia-Ałwga.;
Wybiiini- pt/Iśt-jtey rws-yjscy i  (Cartotofcowic ikkł- 

aińtitycli TiwrązScńw o d b y li tl.oa.fciayireyę *w Mo- 
pikiwio. Jwk 7.azbaczają :>Birżc-wyja. AV»<k.łv»ro- 
khi ) ,  pi/tah.okyy 'W islzysillkre tń lm e iy  reakcyjneroi 
ienaL:.*rcyaini:. Obratiy Dawny Bodą s ię  -odbywać 
mwchę- tpioiP trafelhoi* retttócyi.

Kadccii. odbyli rÓlwuwaK ijftte-ie/tewMc, na k 'ó -  
tcena Al i i  tuk  o >w o św ia d c z y ł;  że  o tlroczen ie  
D iu n y  jeó t ze rw a id en i z rz ą d e m , *:o w  cz a sa c h  
ta k  c ię ż k ic h  je s t  ęo d .,e n i u b o le w a n ia  P arty a  
IkadcN’*))- wm: na^Pziąć iHeWwiuły firawrvi"k(') rzą- 
ifów k

P r o c s s y  w  P e t e r s b u r g u .
('lei. n ł. „Nowej Reformy”).

W iedeń, 30 ‘.y czni.i. 
»l,'mndeałflilatljt doiiiosi, «■ Kojrciihagi: 
aiPo’libiiIcciu« tlóHuteii«. F c te r e te r g a ,  ż e  r-oyjn.Lile 

pr-otee«iy ńkaiińWinztite, 'które uważano za tnno-

K a t a s t r o f a  w ą g l o w a  w  P a r y ż u .

B e r l i n ,  3 9  .
a.Vliw--genipoś'L dmiirosi J. BWłtSt:
B ihk  w ęg l»  w Pai-ył/u p rzy b iera  ro-zndary k a ­

ta stro fy . V\ P« fy-żu i Dkbliń-y zd a iza ją  sóą licż -  
110 a ypmł-kj śnuocc.; 7. z.aimai> i.icciy. Jj-ndmosc 
] 'jn v-ża je-sl ,nb; iii/Jon a i z lo rzce /.y  k li it  d cp iu o  
wafiiych.' k tó ra  'm iała w  hp-ftuwie 'wr/g-la-wej p o ­
w z ią ć  ■w a żn e  -uchwaily. a tymc/m-e-rn z:i-.i;ed'oa.la 
je  •z/jpeifciSi'.

'rramtwaijć # tkidcje ('h.-kbi-yczne w .*tuł< <;l i■ ■ y P. - 
ry iża iv-: .z y im a ly  rb c l i .

J a k  du-iKifai. '--BcLlłnęir TagcW -a-U* z G eturwy. 
,\v- ikwIułI ę. '/.iwla-iwza: -w dizieLhc-iCcii u  In.-l.iL.i/.yćIt 
Paryża-, -puiwsLaly zJucg-owAska ijirzęil s k ltd a n ii  
i h itw llftin i a. ęgla*, k tó r e  -w’>'\v«\siiii 'karty •>. rmtju- 
W i :  a N i o d y a  w e g Ł i c

Itrtsztó! tsjwKiWctótofń prasy ipaiy-skh 
.s tro fie  .wę-iglo-wcij ‘s-kreślila «wituura.

kaf.a-

K o d ?  ż y w n o ś c i o w e » A n g l i i .
(Teł. e. k. Riura koresp.)

R o tte rd a m . 30 sly cz iw a . 
z-Nieanwe Itóht. Uhiutramit' iloanosi 7. lA ń d yiiiu : 

P ot ei A i H l e r s - c t t z  jłatnlyr i-obotóśczcj, k tó r y  
je*śl zatrazeui c.domlkietm n t ą d w  j  k  miny i d ‘L  
'uwtal<,;n-kc ceń1 ś ro d k ó w  żywłniO^M, o ś w ia ik a y j  w 
anłotwh”, !w yg-Brsznairjj )w lariceRtei-, ż e  av -.■uóyblai- 
a zym  c z a s ie  w p ro w a d zo n y  c ę d d e  sy s te m  ń.art 
ma ś ro d k i ży  wność*.

le iM u n e  i ifie?raatznt
u i f i i l m i  t .  K .  Biiipcf K o re s p .

z d n ia  30 s ty c z n ia .

Skutki trzęsienia ziemi w lo d y  ach  
H ag a . W e d łu g  (dri>ni‘ tó©via- g c n c ia l

lo r a  In d y j lrolorwlcrsSikit, Lck-żc -w B aku, sku  
k ic iu  tizejsicn ia  ai-Niił. z^iiwd/i lub r-dtroDto rai
Clki b

■'i1'
S09  o sól i.

twicrna 
■dc uf. 

tv

L o n d y n .
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lo rd a  C ro iie ra .
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